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Zderzenie czy kontynuacja?

Collision or the development?

W teorii architektury podkresla sie role obiektu architektonicznego jako
kontynuacji genius loci, a wiec wartosci zastanych. Lecz jakie wtasciwie
wartosci zachowalismy? Znacznie tatwiej wskazac te bezpowrotnie stra-
cone (fot. 1). Dopoki rozpatrujemy kontekst w skali budynku czy pierzei,
postulat zachowania genius loci wydaje si¢ zrozumiaty. Jednak w wiek-
szej skali samo ,, miejsce zastane” (fig. 2) staje si¢ wewnetrznie niejedno-
rodne. Czynniki natury ekonomicznej ksztattujg fizionomie wspotcze-
snych miast groteskowo, a co najmniej ironicznie (fot. 2, 3). Prawdziwym
motorem napedzajgcym przemiany krajobrazowe nie jest dzis bynaj-
mniej kontynuacja, lecz kontrast. Szok formalny idzie w parze z maksy-
malizacjg efektu marketingowego (fot. 3, 4) u znudzonej publicznosci
— o ile ten archaiczny termin dotyczy jeszcze odbiorcow wspotczesnej ar-
chitektury. Ksztaftowanie przestrzeni przez zderzenie i kontrast ma mimo
to wiele wartosciowych konotacji. Warto przypomnie€, ze klasyczne ka-
mienice Gaudiego (fot. 5) krytykowano powaznie, a okreslenie La Pedre-
ra (kamieniotom) nie miato domieszki czutosci.

Spowolnienie gospodarki $wiatowej skutkuje dzi$ m.in. przeniesieniem
dziafalnosci deweloperskiej na tarisze regiony. Z jednej strony to bodziec
rozwoju. Z drugiej jednak krajobraz jako fizjonomia proceséw gospodar-
czych ujawnia upadek lokalnych tradyciji i nieunikniong uniformizacje ar-
chitektury wynikajgcg z dominacji wzorcow zapozyczonych (fot. 6).
Odnawialne zrodta energii wymieniane sg jako antidotum wobec zbliza-
jacego sie kryzysu energetycznego. Réwnoczesnie rysuje sie spotecz-
na tendencja do ucieczki z miast. Powszechna nieche¢ do ulicznych kor-
kéw czy popularnos¢ domow z bali nie dowodzg jednak spofecznej
~energoswiadomosci”, lecz raczej nasladownictwa, najkrocej zwanego
modg. Dyskusja o odnawialnych zrodtach energii naktada sie na zako-
rzenione w psychice wyobrazenia sielankowe o domu, tworzace istotny,
nie tylko w Polsce, archetyp kulturowy (fot. 7).

Miasto pojmujemy wcigz jeszcze jako wyjagtek od wiekszej, niezurbanizo-
wanej przestrzeni (fot. 8). Wkrétce jednak docenimy wolne tereny... jako
ostatnie rezerwaty.
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Architectonic object should, at least theoretically,
preserve the genius loci, existing values of the site.
But which values are continued? We’d rather point at
these definitely lost (fot. 1). Among a few buildings,
preserving of genius loci seems almost comprehen-
sible. But larger context becomes less and less ho-
mogenic (fig. 2).

Economic factors create the physiognomy of pre-
sent-day cities, on ironic, or even sarcastic way (fot.
2,3). The genuine factor of landscape development
is a contrast. Formal shock corresponds with marke-
ting effect (fot. 3,4), to the bored pulicity — if this ar-
chaic therm stilll concerns the receivers of modern
architecture. The collision, however, has valuable
connotations. Classics apartment-houses by Gaudi
(fot. 5) were seriously criticised, and La Pedrera (qu-
arry) did not sound tender.

The bess of world economy results in transmission of
developers’ activity to cheaper regions, which could
mean the progress. On the other hand, the landsca-
pe, as a physiognomy of economic processes, expo-
ses the decay of local traditions, and domination of
adopted patterns (fot. 6).

We often mention renewable sources, as an antido-
tum for energetical crisis. Social trend for escape
from cities plays simultaneously. Distaste for traffic
jams, or popularity of wooden beam houses, howe-
ver, is not a ,social- energetical -conscience”, but ra-
ther a fashion. An universal (not only Polish) dream
includedes always an idyllic- shaped cottage as
a part of cultural archetype (fot. 7).

We still comprehend a city as an exception from unli-
mited, undeveloped area (fot. 8). But we’ll soon ap-
preciate the last open fields... as nature reservations.

Fot. 1. Historyczne centrum Krakowa we wspotczesnych kontekstach urbanistycznych, z dominacjg architektury mieszkaniowej. Historical center in

urban (mostly residential) contexts.

Fot. 2. Najdiuzsza 0$ widokowa Krakowa, wycelowana w przypadkowe dominanty, oraz gtéwna dominanta widokowa Krakowa, elektrocieptownia teg
— tutaj w kontekscie osiedli mieszkaniowych. Longest pivot of viewing targeted to accidental dominant, and main dominant, teg power plant — in
residential context.

Fot. 3. Centrum Londynu. Relikty architektoniczne poprzednich epok, dzi$ w catkowicie odmienionym kontekscie. Proces catkowitego przeformowania
otoczenia dotyczy rzecz jasna nie tylko architektury mieszkaniowej. Architectonic relicts in totally redefined surrounding in central London.

Fot. 4. Dominanty wspdiczesnej Barcelony. Wobec Torre Akbar, Sagrada Familia znika w tle. Nad Barcelong dominuje wesote miasteczko i — nieodigcz-
na w duzych miastach — wieza telewizyjna. Sagrada Familia fades away beyond Torre Akbar. TV tower dominate over Barcelona as well as Amusements.
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Fot. 5. Dziefa Antonio Gaudiego przy Passeig de Gracia, wiek temu kontrastowe, sg dzi$ klasykg architektury. Classic works of Antonio Gaudi are ne-
ver more a contrast. Passeig de Gracia, Barcelona.

Fot. 7. Archetyp kulturowy domu sielankowo-idyllicznego. Zawoja — Jabtonka. The idyllic cottage archetype. Zawoja — Jablonka
Fot. 8. W zabudowie wspdiczesnego miasta wcigz jeszcze wystepujg luki. EC teg i dawne lotnisko w Czyzynach. There are still some gaps in modern
city building. teg power plant and former airport in Czyzyny.




